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Kawalergatdzkiego połku Kotmistrze.' 'Ba*- 
wido'w,V‘4Ji»*wow, zostaią pó łka wni kami. P a jó t  
O.ipow limieśzcżony w r'i pófłlltPaftylletyi. G . 
M. dziś Akt Sc. Kons. Biełajew będzie P rez y ­
dentem Korskuigi sądu kryminalnego, St- Kona. 
AnHronnikow Prezydentem takiegoż s ą d u to l r -  

Juifcsku. Kapitan Krusenstern • odpra w ulący -że­
glugę około-świata spotkany -przez- o-kręt Anie* 
ryąm ihi d 30 listopada ' i-. ' igog 'pod  4 grad szer. 
polo. ą t  dług dontośł, iż na okrętach iemu pc- 
ruczouyoh- lud aiiro w.y.,:i'a żegluga ■ idzie; poftiy- 
sinie.

- z  HPi-ćdhia ę  '  CzefitxHi

D. 7"Ces*tz<rwe córkę pcw iła /k ł '6 tą  tegoż 
dnia w k 'ściele zamkowy ro oehfzczorto dmąc i- 
tnio-ja: Marya, Anna SprSWOtosł obrządek ArOy 
Biskup 'WiedeÓUii Holi*nwart; u-zyttiaPdocbrzfia 
A i bert X -Sr-shiACiiiZyński:; reginmhta grenady- 
erskie ognia rL wały'; z nr mat "wałowych' por.rzy- 
kroć wyslr-zc-inno; — KaYdynal iuetzan Sławny 
poselstwem w Htytnie ‘odprawionćm Za fz-ądoW 
Józ fa a,-d i  sp'nSi'i '4'Ht maiąo/o. -— Słychać że 
X. Esterhazy ti a a-j-ki otce 'w'yiechifc 'do Pa­
ryża z .  powinszowaniem Napoleonowi Buonapar­
te sic wpgfi ty tu łu .  Graf Co' 1 ilto Wvkonał przed

, *__ J ZLI, ł- ,T-4u iiv nna

I n o w  « i s .  L J *J«.  v ------------   Ł

po/eei v . fm B '-M o ®  "tysiayrtofiy 1 MeSk-Oy wy-nie- 
śi » iy ieśt na dost.oy ność dz ied z iczn ą  Barona W 
W ęgrz  e h . - -  A r c y -X. -Karci ęhćąc  -ulepszyć ad- 
młiustiracyą v/oyskową , pcd&ł Mtfn&rśfce ’ uIuikJ 
n o-w v; ten ul ż po rwie t  d zóno i '"to y k o na?6 a za - 
no "R ząd A u s t r f i '  m i ś Z e y  d a ł ! p rzyw iłey  na la t  

ilka służący A nt E s te r  : fabrykantow i, htory 
japier p isa r^  ' i iii* o koto aft v na c z y s t y ' i '#upe ła ie  
iały p rz e ra b ia .— A tcjr  X . -Jen d o tą d  ■ ba-wi w 

firolu-, -o^lądaiąe ji-óry, w ą w o z y / '  tw ie rd ze  da- 
vue i nowo Założone ku 0%roriTc krain, k tó ry c h  
lo trzebę  dośw mdezerfie pCkazsłó. Miłicya -Te- 
ii Urna tev  prowirity i w'Ozasie pokom '-ma za- 

'jsz-e wynosić '16  t  -zbreynogo ludw.

D. i-Ą M /p  'wręcey ty s ^ ć a !1a'i1cżatów:mćzy- 
iiło wy ci ozkę z -Belgradu, było w tym -postę ­
pku oszukanie, ponieważ -wprzód n iecoB ejow ie 
>r?ez Ser viantSw zapytani o przyczynę zefwa- 
ieco-zawieszenia broni podczas ‘łozinowy--Sem- 
iipkiey., Oświadczyb, -'że sfą t o  -stało -'bez ic-h 
viedzy, d o w o d rc tw  żahfknelłW więzieniu, Ogło- 
ili w mieście surowy rOzkaz, isżeby nrkt nie 
rśży-ł się 0?yn ć co podobne'go, i no\vą nego- 
;yftcyą o pókóy 2 wodzem Czerni zagaili. Straż 
irzecłnia frssui^entów, -którą 1 napadli 'Turoy, li- 
izyła ..głów 400; bronili śię mężnie i z uporem, 
lopoki wódz Cźarapig ż odsieczą nie przybył,  
>ro\vadza'C Sjco iuckzi, a atroaty. -Tu Serwranie 
uż na nieprzyiaćidf sWó ich następ nią -sac-ze- 
nie. Odmienia się rzeczy postać; trwa gonit- 
;a .pod samem i twietdzami EelgYacSu do wiśfczo- 
»■ -zwycięż uii .UftczntóWie trścą 100 zabitych, 
o i r a n i o n y ć h ,  luiędly pieYW-sźemi iest -©ffieye - 
ÓW kliku, i syn ‘Deja Fottogli .  Serwianów le- 
ło ,p ran tono kilkunastu. -BystyfigwowaU się 
aybai dziep kjtiodieYowte, tym zw ycięzw o przy- 
nał "Czerapig Rzadki z Turków powróciłby 
a  miasta, gdyby owych 4 0 0  Serwif.nów -znale- 
ii iak żołnierzom zactioWać się przystoi; lecz  
rszvstek lud był .p ii  any, a okopów wystąpili

< I

* bóz potrzeby, -prses t o  Jaóczarowie stśwszy się, 
' ostróżnieyszemi nie tak wiele • cfddalili się oa 
"murów,c-użeby odw ró t im przecięty  być mógt 
żz-a nadey-ściem wiadomego posiłku. _

; Po rwyciężtwie^ Gzerni w"głói^nfcy‘kvirate- 
r fre' O stonicy-ozynić kazał nagle przygotowania 

do blizkiego-obtężeuia Belgradu; nie wprzód ie- 
‘ dnakże-przystąpi do 'dzieła aż opasane dawniey 
v'Zam-kvSemeiid-ry ą i Prożoro-wCo podbiie; co wkrót^ 
1 ce-musi--nastąpić-. po.-neWaż Tutkom ani Su łtan ,  
"ani Baszowie pomocy fiie-daią. Co -gdy Się sta- 
'-nie,’ rokoszanie iz-sig t.- wybranego -ludu, i$  dziŚt 
' ciężkich zBezuą ’-szturmowSó miasto. JJ-uż ich 
l-kił.i.i-t. zbhzyło s 'ę 'ó o  murów, l iuż zaieli^łą* 
' w-tie■ bkopy -'>X. Eugeniusza od -Lśudona'ódno- 
' “w-ionej. główną kwaterę, -piekarnię obozos^ą, sin- 
"Tminicye -feu przenieśli; • magazyny -Kostakcio-no w 
- Oat ro rt ióy -'-p o d lic  z n-ą' s t tk ź ą . $T u rć'y ' w pra W dz i'e 
1 czynią wycieczki g ę s te ; !łecz słabsi liczbą, roz- 
' TGżn-ieni dokśZu-łą -na Wrele. 1Spód-zieWifli się 
'*dtugO: pomocy ' o-l i-passwa-na Oglou, -'który da- 
'•-wniey był przyia^ieiem; Janczarów; - tego lękaiąc 
‘ się Gzerrtr"-wysiałYposł*w z zapytaniem, Tesli w 

rzeczy s-uney -dit-ć odsiecz 'żamyśla'Belgradowi. 
( Odpowiedzi-1 Basza W-j-ddicu, iż tiie tylko-bun- 
1 townikom' pemdcy niś da, owszem -gotów ieśt 
iprzyłOżyć się '-do poskromienia onych. -Tak w ięc 

zostawieni -własnym ;silom -Jańezat o-wie upadną
Łw*  r  •*« " » R « *

-oblęz- rie, albowiem w Semlinie słyszano :-gęsty
■ ogrtś  z -armat i ręezn ey  broni. Jeżeli-zwycięż- 
er będzie Czetni, rzecz ciekawa, iakie wraże-

?'!iie sprrfwi -tła umysłach innych Chrześcian pod-
■ d»nyćh Porty-. -**- W Constanti-nopołu Ambassador 
Prune kazał przenieść do kościoła zwło*hi śmier­
telne poprzednika swego A ubert  Dubay et przetf

' 7 łaty "złożone ogrodzie; ‘obrządkiem -u r o c z y
atym. -Sam częste mieWa rozmowy Ministra­
mi Sułtana/rz-adkie -poseł ‘Angielski, żkąd Wno- 

s»®ą niektórzy, że pierwszy - musiał pomyślnie U- 
negocyóoyą. Lt ltiorza czafiiGgo 1̂ 8 

- ś r ó d z i e m n e  naybardziey do Malty, poszło wiete 
■okrętow zbożem ładownych.

' f c  Łondynu ' % , - • CzetWĆU

5S)»ie'fś' wczóra-yśEy w którym Jerzy '% 'i ’s- 
'Cżó! rok życia swego 67, tiróczyście b y l  'ob- 
‘chodzony u dwóru, w :stolicy, na Prowincyach; 
Milicya Hrabstwa -Sussex odprawiła rewią w  

‘liczbie 15 ‘t .  wszystkie ókrłęta w-portach ognią 
dawały; okrzykami radośnemi, życzeniem dłu- 

'giego ‘wieku i -edrowia Królowi rfapełnlło się pd- 
•wietrze. Następca tronu i X. Ćleręnće oddali- 

’li s ię 'dniem pierwiey z Miasta.'— ‘Wyprawą nh
• podbicie przygórka dobrey nadziei, wyspy Frart* 
cuzkiey, i Batawii przeztiadzona, większa iest 

'ńiżęliśmy donieśli; oprocz tysiąca iady, 5p° ka­
n o n ik ó w , składać się ma -z 4 brygad, każda oa 
ż -t. żołnierze lądowego; nadto wszystkie okrę-

’ta zabieraią znaeżną liczbę mórskich żołnierzy 
'i OfFicyerów nadkompletowych. Naczelę WóysK 
'lądowych stanąć tha G. Ciarkę,' morskich zor- 
‘hierz-y poruczotio J. Douglas, który pod spra­
wą Sidneja Smith w Akrze na sławę zasłużył. 
W iele cz’ssu potrzeba na uzbrCienie 1 oporzą­
dzenie łiczncy -fiotty do przetocz u woysk wiel- 

:kich; więcey upłynie> niżeli staną w ł ndyr 
wschodniey-; ż te y  prżewłóki ni/.-uchronney lę- 
kanly się ażsby nie korzystali Admirałowie po ­
łączeni Francuzki i Batawscy, Linois, Hartsinfe; 
Decker, ssadaiąc -stogi cio? hśndlowt fflasżemdr
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W krótce  pokaże doświadczenie, kto  lepiey my- 
ślil, Addington rozumiejąc iż niewzruszonaiest 
potęga Anglików na wschodzie, i nie daiąc ł a ­
dnych posiłków od czasu dawnego; CByUteź 
P i t t  który mniema, że W. Brytańnia maiąewię- 
Łazą niż potrzeba potęgę morską i lądo'Wą’w 
Europie do zniszczenia zamysłów nieprzyjaciel­
skich, Część tey  i drugiey wysyła do j'Azyi,' 
zkąd nayobfitsze i nie wyczerpane źródło|p'łynie 
bogactw naszych.

Do eskadry k tó rą  Popham proWśdzic^ma 
do Indyi wschodniey, Admiralicya przełączyła 
kilka okrętów u*‘£ompanii _ kupionych; ty ch  ^  
k a ż d y 'nosić może”yó 'armat. Potrzeba konieczna' 
prędkiego" ratunku w '  onych stronach'pbkśfEuie ; 
się z' ostatniego doniesienia , iakie' r z ^ d ^ n ie - , 
przyjacielski odebrał w ”  Bordeaux -'z " w y sp y  ’ 
Francuzkiey pod d. 3 Stycznia; do t e y 'o t a d y  
na początku iuż r. te r .  Linois m iał/pr 'źyslać ,, 
kilka bogato- ładownych okrętów nam wydatnych 
w odnodze Bengatskiey.' Z  d rug iey ’ strony "po-1 
myślnieyszą wiadomość mamy, że choroby1 za­
raźliwe, długo niszczące woyska nasze w' Coy-,, 
lanie, ustały nakoniec; ponieważ G. Macdonald 
nie otrzymał' ieszcze posiłków od Wielkorząd­
cy  W e l le s le y /przeto w ypędziwszy z dzierżaw, 
naszycia "Woysko' Króla Candy, sam też  z ’iego 
kraiów musiał ustępow ać,'i  zamknąć się, 'w gra­
nicach:—Gi Dessalines nie samych ty lk o 1 Fran-^,, 
cuzów móirduie,- uzbroił kilka statkó w ^ K b rs a r , 
skich; te zabieraią Duński okręt j do" Cap p ro ­
wadzą Nieszczęściem znalazło się tam kilku p o - /  
drożnych F ra n c uzkich; wszystkich' Duńc% ków 
barbarzyńskim obyczajem natychmiast'wyfcraCo- 
no, iakby za naywiększe przestępst'wó>-~]Pitt 
miał dawno' ukazać’ Parlamentowi pro iek t^przez /.  
się ułożony p&wśźecHhey'obrońy' kraiu od na­
jazdów nieprzy jacie lsk ich ,/te raz  f ' w  'przyśzłe 
czasy'. '' Czeka'1 O ppózycy a FóCęa" f  Grenvilla/ go- ■'
t u i ąc się' wszystko - zf;ariić'j*|!odrźucić' większo/'

i  chorego Monarchę do‘ ćaaania'- rządu naczelnicy 
kom' swoim.’ Tego iak mówią P i t t  lęka się , i 
do niezamierzonego' czasu' od wieka przełożenie 
swoich projektów, zmacniaią stronę swoią, zda-r 
nie/tt v O ppozycyi słabszą Mniż ' iest* przeciwna 
iernu.

0

W s z y s tk ie e s k a d ry  nasze,* które k rąży ły  
dawniey p rzy  Francuzkich brzegach, i do po r­
tów pow róciły  przed kilko dniami dla napra-, 
wy i nabrania żyw ności/ ' zgromadzają się pod 
Boulogne bardzo nagle; przyszło do' ciężkiego 
strzelania z bnttcryami' lądow em i,5 bez* żadney 
obu stron szkody.—Słychać iż "  Biiohaparte' ba-, 
’żdemu z 14 nowych Fżancyi Marszałków1 kazał 
wyliczyć po 300 '£.'■ fr. na oporządzenie''się i 
ekwipaż, cfićąc ażeby w okażałości i dostatku 
nie ustępowali nowi'dawnieyszym. ’ W Verdun 
między wielo jeńcami Angielskiemi zamknołnie- 
przyiaciel 54 kapitanów okrętowych.— Amery­
kański poseł Livingston bawi u 'n a s ,  żadnych, 
negocyacyi o pokćy nie zaczynał.

• P aryża  5. Czerwca* ^

Marszałek Bernadotte otrzymawszy głów­
ną kommendę arhiii 'fiannowerskiey, d. 2 -z tą d  
wyjechał do niey pośpieszając wzdłuż brzegów 
Belgickich.— Posłowie Helwecki i 1 Batawskr" o- 
trzymali nowe listy w ierzytelne do okoliczno­
ści stosowne.—N . Buonaparte ż‘ 6 podhwych 
Kandydatów, Fabre wyznaczył ' Preżytictitem 
Trybunatu .—Mamy g run tow ną nadzielę/ że " w 
północnych Niemczech pokóy kwitnąć nie p rz e ­
stanie.—Senator ’ Volney - po “ wy konaney*’p rz y ­
siędze urząd złożył.— Do Toulońskiego pór tu  
zbliżywszy Się okręt liniowy Angielski, 'osko- 

acżOny przez lekkie statki flasze, mocno postrze­
lamy, zapewne byłby zabranym, gdyby/iefnu 
z odsiecża nie pośpieszyła eskadra nieprzyjaciel­
ska.-—Procesśya Bożego ciała odprawiła się iw 
stolicy naszey urocz-,-ście, pośrod niezliczonych 
tłumów ludu.—W szystkie statki które Admirał 
Verhuel z Flessingue do Ostendy wprowadził, 
szczęśliwie do Boulogne przeszły; san) Yerhuęl

w nadgrodę ódwagi wielkiey i przezorności w  
bitw ie i manewrach umieszczony w legionie
'honorowym F r a n c u s k i m ;  zaszczyt rzadki dla-cu-
dzóziemca, ale ten  iest dawno w liczDie G . 
Adiutantów Napoleona Buonaparte W edług  
urządzenia nowego żadne odtąd penśye ze skar­
bu dawane nie będą dzieciom urzędników zmar­
łych  w usłudze publiczney; ale wszystkie na­
kładem R P te y  odbiorą wychowanie przyzwoite 
W szkołach na to  założonych —Przed kilko lesz­
cze miesiącami kazano 2 Madrytu ustępować: 
cudzoziem com /przyczyną by ł  wielki niedosta­
tek  żywności, nie ty lko w s tohey  samey p a n u ­
j ą c y , lecz ' ieszcze bardziey w Prowincyach ;
dziś w ’ Madrycie'i  -'portach głodu nie snaią ; 
usilne staranie rządu sprawi 'zapewne^iz w kra­
jach od morza'' odległych lud narzekać przesta- 
mię,

“'i‘ Sąd nieśzcZęśliwegc)*Móreau’ i z nim o b w i-  
' mionych dawno iest m ateryą prawie tedyną 
pism i rozmów naszych.' -'Słuchał iuż ‘ktyWinal- 
ny Trybunał 1 4 8  ś w i a d k ó w  przeciw oskarżonym;

' znaleźli' się w ,tey  liczbie niektórzy , co w L on­
d y n i e  ieszcze podczas pokoiu mieszkaiąc uwia­
domieni o spisku akleionym na-śycie’ Konsula , 
donieśli wszystko Ambassadorowi Andreóssy, 
p rzez  ' którego zapewne ‘ ostrzeżona poncya, po­
trzebną ostrożność zachowała. V' yznaią obwi­
nieni, że w Anglii by li /  tam żołd mieli, opa­
t rzy l i  się w oręż i rozmaite narzędzia ; pieniądze 
wzięli na drogę; i żadyn nie powiedział, ażeby 
Moreau być miał naczelnikiem morderstwa; w y ­
znali n iektórzy, że, od zmarłego Pichegru , 1 
Georgeś słyszeli/ iż Moreau dla Burbonow nic
czynić nie chce, sam dla własnego, wyniesienia
pracować gotowy za ich pomocą. Jeden tflk®

1 Rolland utrzymuie statecznie co raz powiedział, 
że posłany Ód'Generała’ tego pr#ct E G. Piehegru, 
odebrał w y r a ź n ą  odpowiedź.- zmesc trzeba na- 

! przód Konsulów- j /G u b e rn a to ra  M u ra t ,  -w ten- 
i eząg/móćetr b ędę y ; armii i maro zie

wykonać c o  Obierze opinia i  chęć powszechna.
f Przyznał się* wprawdzie Moreau do tey/roznio*
’ wy; lecż zaprzecza śmiele, iż o Zgładzeniu Kon- 
1 sulów nie myślił, ani żadnych układów nie miał 

z spiskowęmi. Po takieni uręczehiu ’męża z 
‘ cnoty i rzetelności znaiomego, któżby się spo­

dziewał, iż oboiętne innych świadków powieści, 
świadectwo nawet wyraźne Rollanda Szuanów 
dowodzcy i złoczyńcy, wagę iaką mieć-będzie 
na umyśle Prokuratora w sądzie kryminalnym 
rządowego, owszem przeivazy.

' Tak się iednak stało z niemałem pod-ziwie- 
niem powszechności kraiowey i zagraniczney. 
Prokurator ów zebrawszy świadectwa wszystkie 

' przeciw obwinionym, wszystkich uznał.godne- 
mi'śmierci, i taką z swoiey strony konkmzyą 

’ po łożył.  ' Albo mieć musi dow ody laśnieysze 
nad1 te  które pokazał, albo trybunał mel p rz y ­
chyli się do zdani-aidego bez naywiększęy/■ nie­

sp ra w ie d l iw o śc i : /" C z e k a  niecierpliwie naród co 
’■ ieszcze powiedzą świadkowie ze strony oskar­

żonych; i / c s y l i  Trybunał podleyrzanego bar- 
 ̂ dziey z milczenia niż "złych postępków *G. Mo- 
- reau, odw aży 's ię  pomieszać z nikczemnemi zło­

czyńcami, którzy po większey-części przyznaią 
się sami do umyśloney teraz , '  i daw niey’'popeł­
nionych wielu zbrodni przeciw OyczjKme 1 
ludzkości, gdy wódz wielki Cnotą i zasługą 
nieporównaną iaśnieie p tzed  obliczem ziomków 
i postronnych. Patrzm y teraz na czem okru- 

' tn ą  decyzyą Wspiera on Prokurator.

'  Przyjaciele' óyczyzny, rzekł, błogosławili 
rządowi, goiącemu rany Francyi prawie nieule- 
czone i fdawne, gdy wybuchnoł śpisek od machi- 
ny piekielney znaiomy. Okazało się Wtenczas 
powszechne ludu przywiązanie do Konsula; ka­
żdy  się lękał poczciwy odnowienia ledwie uci­
szonych w domu rozruchów. Zadanie było p o ­
wszechne, iż to sprawił zawistny szczęściu na­
szemu nieprzyiaciel; F rancuzi na to  hasło zie- 
dnoczeni, zrzekać się zaczęli rewolucyjnych 
opinii dla dobra oyczyzriy. Zkleił się nowy 
spisek; niegodni naszego imienia rodacy z An-
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glii przybywają w zamiarze zgładzenia rządcy  
naywyższego. Czegóż chcieli? Chlubią się oto  
sami- przyw rócić  tron Burbonom, panowanie 
tey D ynastyi,  którą zchronienie obrała u odw ie­
cznych nieprzyjaciół naszych; która opuszcza­
jąc tron konstytucyjny, Fraticyą wystawiła na 
zamieszania, w oynę domową, anarchią. Któż  
ich w zyw ał do dzieła wielkiego? N ie  dawna 
szlachta, nie duchowni; nie lud cały; pierwsza  
iak prawią sami, iest oboiętną na‘wszystko, dru­
dzy  wierni nowemu '.rządowi, - gmin ^nieczuły. 
N ie'm ie li  więc prawa-tułacze i "wygnance .p o ­
wstawać przeciw mężowi dostoynemu, któremu 
prawem "uroczyitem  naród rządy oddał. Cze-  
g o żn v tęc  chcieli rzeczy w iśc ie? ’zniszczyć nasz 
Lyop; B rest ,'T oulon , obalić handel, rolnictwo,  
rękodzieła, roznieść po całym 'kraiu' niezgodę,  
w oynę domową zapalić, zgubić Gyozyznę, któ­
re y się dawno wyrzekli.— Tu Prokurator dzieli 
spiskowych navifÓżneV-dassy; nakoriiec sam sobie 
zadaie trudne -do tozwiązania pytanie.

Moreau 'czyliż należał do liczby  spisko­
w y ch 1? Tak iest. Podróże Davida do Londy­
nu, drugie G. Laj dais, tego oś wiadczenie uczy-  
riione w -Londynie, * iż 'Moreau sprzyia"1 X X .  
kOrrespondencya’ Sekretarza -Fresnicres, przy b y ­
cie G Pichegru do Paryża z niey wynikłe, do­

g o d z ą  iż Moreau do spisku należał. Zdumiała 
s i ę ‘powszechność widząc iż się pojednał z G. 
Pichegru Próżno ten postępek wymawia More­
au wróceniem do kraiu emigrantów innych , 
amnestyą Szuanom pozwoloną; co rząd uczynił  

''-3 Wielkich względów, nie dawało prawa obywa­
telowi prywatnemu Wchodzenia w skryte zw iąz­
ki z ’ iawnemi oyczyzny nieprzyiaeiołami, iakim 

‘znaifbyć dawno Moreau G. Pichegru. L ecz G e ­
nerale nie byłeś prywatnym u nas człowiekiem  
iak; powiadasz: iesteś'Generałem  en ch e f ; -masz 
pensyą 40. t  fr. iaką służący  wodzowie'nay w yżs i  
odbierać zwykli; Otoczony''iesteś >.4 ' Adjutantami, 
iesteś ’w rzędzie "mBypierwśzych^ćżłonków^fcego 
rządu, na któregovw y wrócenie ae ’ c i poda\va- 
iSr-proiekta, sam wyznałeś, nawet imieniem Xią-  
ż ą t . 'N ie  byłeś przeto wolnym od obywatelskie­
go obowiązku,'należało cnotliwemu koniecznie  
obiawić przed zwierzchnością skryte.^zamysły  
nieprzyjaciół kraiu; w takim przypadku mówić  

' trzóoł koniecznie," grzechem i zdradą o y czy zn y  
jest milczenie- Mil zateś iednak o G. Pichegru. 
Czyliż przystało G .‘Moreau ółn^hać obojętnie 
propózyfcyi'dążących na zgubę RP. Zdradziłeś 
w i ę c ‘narodu chwałę; którey sam wielką iesteś  
cząstką; im ’ większe zasługi położyłeś w naro­
dzie, 5 2 tem Większą usilnośćią,powinieneś b y ł  
czuwać na zachowanie i ’bezpieczeństwo p o w ­
szechnego dobra, te  zasługi ~ świetne nie tylko  
nie'tiwalniaią ciebie od winy i kaźni, lecz p o ­
większają niezmiernie To ” rzekłszy 'Prokurator 
położy ł "wiadomą! konkluzyą.

' z  Ha g i  S Czerwca

^Admirał V erh u el, ' nowo iimieszćzony w le ­
gionie honorowym, gotuie się wkrótce prowa? 
dzić trzecią flottylli dyw izyą  z Flessirrgue do 
Ostendy; ta g d y  przeydzie szczęśliwie, zostanie 
iuż tylko eskadra w T exe l  utbroiona pod Ad­
mirałem K ikkert .— G Lahorie i Sekretśrz Fre-  

13nieres "wplątani do sprawy G. Moreau, uciekł­
szy z O yczyzn y ,gd y  spólników brano do w ięzienia ,  
trafili do Neiss w Śląsku; tu ich poymać i do 
FranCyi odesłać kazano. Od X. 'Orange przy­
słany 'poseł Yvoy po d ług iey  negocyacyi z Mi­
nistrami Batawskiemi rzecz ukończył- Nadgro- 
da byłemu Stadhuderowi przez nas obiecanaza  
dobra dziedzinne i wszelką własność zostawio­
ną W'kraiu, wyniesie 5 do 6 imi 11. zł. h o l i .—  
Wiadomość z Paryża do Berlina przysłana o za­
szłych odmianach w rządzie  RP. sprawiła w ie l­
kie wrażenie; miano dać posłującemu now e li­
sty wierzytelne; miasta Norimberga i Francfort, 
iakoteż Arcy Kanclerz Rześki pisali iuż z po­
winszowaniem do N. Buonaparte. — Do Anvers  
rzeką Escaut wpłynoł Amerykański okręt nio­
sący w ięcey  t. beczek ładunku; ztąd łatwo w i ­
dzieć  do iakiego stanu ten  port niegdyś kwi­

tn ą c y  przywrócono, i czego  ieszcz* usilna pra­
ca z nakładem wielkim połączona dokazać mo­
że.-—  Frattćuzkiey arfylleryi . iekkiey zalecono 
stać w gotowości na Flandryiskich brzegach, dla 
pomocy flottyllóm, które z portów ’ naszych p ły ­

n ą ć  maią.

L Dokończenie ustaw' Senatu. Francuzki ego.

’róo. Kommissya 7 ósob z ' Senatu wybrana 
odbiera od Ministrów sprawę o -aresztowanych, 
leżeli c i  w d. 10 nie są oddani do sądu; ta kom­
missya zowie się Senatorską wolności osobistey.

' ó i .  'Aresztowani nie oddani'do sądu w d. 
1 0  " sami,N przez krewnych i przyjaciół udać się 

H mogą 'do kommissyi' ze skargą.
•T'(Sa.'<:Kommissya uznaw?i>zyi*że'' tego^postęp-  

' &u“lisie-wyciąga dobro p o w szećh r ić /za lec i  Mi-' 
nistrbwi^ffuścić ua^wolno-ść "więzhia^lud dló są ­
du odesłać. • .

' - ó ą / P ó  g krotnem -zaleceniu 1 w ■ przeciągu  
' 'miesiąca -"danem, ieśli onego ' nie d o p e łn io n o ,  

Kommissya Senat "zwoła, k tór f  napisze wyroki,
1 iż oby wątel samowolnie iest więziony.

. ' ' 64 " Kommisśya z 7 osob w Senacie5 wybra­
na doglądać ma wolności druku, od czggo iednak 
są w y ię te  p ism a'peryodyczne.

óg. Drukujący,księgarze, i pisarze' dozna­
jąc iakiey przeszkody udadzą się do tey ' hom- 
missyi. „ \ ,

r 66 . Która w idząc że zakaż nic nie Mzyni 
dla dóbrk kraiowego, zaleci Ministrowi co ‘ma 
czynić .

67.' Gdy' ten' nie usłućha 5 krótrego "zalece­
niu, kommissya Senat zwoła który napisze w y ­
rok, iż Minister postąpił samowolnie.

'*'• 6g. Co 4  miesiące ieden Kommiśsarż z  urzę-
1 '■ d u d s tę p u ie .   ̂ t

-Proiekta - praw ’ustanowionych"w’ Kżgro- 
" madzeniu* ptawddawczem t e g o ż ^ n i a  Zaraz ma- 

. ‘ ią być odesłane do Senatu, i  'W^BEChiyuin^zło- 
«one. . ..

yor Prawo S»»Zde piżeCł SeiiaŁeiu " ceu.imr
• oskarżyć ‘może, "iako dążące do ^przywrócenia  

- rządu" lennego, iako'^przeciwne ’ n ieodzówney
■ przedaży ^obr'harodowych, iako nie-ustanowio­
ne ód prawodawców porządkiem -przepisanym, 
iako pt-zećiwne ćprzy  wileiom i god n o śc i '  Tronu

• i  Senatu. ,
7 1 . -Senat w d .  6  roztrząsnie p r a w o ‘zaśkar- 

żonc na 3 sessyach, i może wyrzec, iż og ło ­
szone być nie powinno; P iezydent : uchwałę  
zaniesie d o  Monarchy.

72. Imperator ‘w ysłu ch aw szy 'rad ę  stanu, 
przyimie wyrok Senatu, albo one prawo >każe 
ogłosić.

'"73 Czego ieślrhiie -uczyni w d. 10, iuż  
tćm samem prawo nie będzie ogłoszone, b e z  no- 

’iw e y  deiiberacyi prawodawców.
^74. -Czynności 'Gollćgiów ■ elektoralnych, 

’"wyboru kandydatów do Senatu, -zgromadzenia 
prawodawczego, trybunatu, ;-gdy są przeciwne  
konstytucyi, sam tylko Senat zniszczyć <tnoże.

775 Gdy ‘rada śtanu roztrząsa .proiekta >ifo 
’praw o kdministracyi, naymniey konsyliarzów *o- 

becnych być powinno -2g.
-ęó- Rada staisu dzielWię -na 6 d p u tacy : ,  pra­

wodawczą, wewnętrzną, -skarbową, 'woieuną, 
morską, handlową.

-77. 'Konsyliarą przez'5lat na urzędzie za­
chow any, będzie iuż dożywotnim; inaczey trze ­
c ią  część ;-pensyi ma odbierać; 'nie może stracić 
tytułu  i  przywileiów bez wyroku sądu nayw yż­
szego za popełnioną zbrodnię.

■78. Prawodawcę kończący urzędowanie«no- 
gą być zaraz obranemi powtórnie.

79. Proiekta do Praw -sobie podane odsy­
łają do 3 deputacyi trybunatu.

’go. Sessye prawodawcze "są zwyczayne i 
tayne.

g l .  Do zwyczaynych wchodzą prawodaw­
c y ,  Oratorowie od rady Stanu i Trybunatu; do 
taynych sami tylko prawodawcy ; P r e ­
zydent w  iednych i drugich prezyduie.

gz. Na zwyczaynych posiedzeniach Słucha­
ją oratorów rady stanu i Trybunatu, przyimu-

2 )



i ą  lu b  o ó rzues ią  p e d a n y  pro iek t ;  na ta yn yc h  Matematyki ,  Rysunków,  Felrtowsr.ia, ,j na TTęciu
rozmawiaią-sami  o- korzyśc iach i szkodach ' wy- 'Jhistruihentacb z N o t 1,grania i bpie  Wania, "o r a » ' r 5* 
n ika iących  z przyniesionego pxoiek tu .  ś n y c h  R obo t  i S t r o io w Damskich uczenia a ći

- gj .  Posiedzenie tayne być  może na wezwą-  chcą razem Gbo-ie zostawać u Je d n y c h  P.rfi twa
nie prezydenta ,  na proźbę  od go„ -Reprezentantów *a pomiemą Cenę- . -Gswiadcza iąćTi  - co Sami ty i-
p o  laną; w  * tenczas de l ib eracye  wie • maią- być "k o  umieią wszystk iego uczyć  będą- Ma K ant or  
ogłaszanej na p r o ź b y  O ra to ró w  r a d y  «tan(ij t u  powśerzony  do zbycia Panfalon Nowy., z D r z - w a
^ h l i l a a r a n i i e  ta s >  rt-ii(ilir> T nc M  k fl U 1 ft W P 7^PPr!ł T 7,. /.PSP 1 C1 K 11 p o n f  ' D i i . . ™detiber.acya iest publ iczna.

R oku  igp4  dnia g Jonii  Prokop  Zuk,  pod-  
p isp iący  siebie Pirótaz(y Zuk ,  czasami Zuku-ko*
■wski, S z e w c  poddany W. 'Stefana swidy  na 
dw orgągo  Sowie tn jka ,  ze Wsi  Podżodynia ,  w 

-•Pttcie .Borysowskim leżącey ,  u ro dy  Arszynów 
z .  wierszkow 4  do g. k rempy,  włosu  czarn go., „dress- JedriostEFiny. B o 'K a n to r u - R e k m e n d a c y in e g o  
t w a r z y  czarney ,  t łus tey  bakambar.dami zarosłey,  . ^ K l a s z t o r z e  S: Kazimierza w Wilnie.
N o sa  poc iąg ławego,  oczu ciemnych lat ag masą- Sąd  Taksatorsko ■— Exdyw-fżo iWi  między
l y ? : .  odzieniem^ znacznieysze ,  sur dut  Wierzyc ie lami  i •dłużnikami Szlache tnego  Mieńay-

Mahoniowego Ze ga r  z S^escio.Kurantami.  Różne  
Poiazdy .  Baszfcardy;; Bwie-Nsymodnieysze Kare­
t y , - o r a z  Konie j -Ogiery  do Stada- Osw-iadcża, 
Jż nra wielu Obywate l i  szukających Srmm ha 
P ew nóść  Possessy i,  któray" Ch cą 'w y  dawać Prawo 
•Zostawne, z Jnt remissią,  a Sarni P G c iĆ  Procen ta ,  
W Sposobie A r ę d y ,  z ' P  issesyi,  Czeka Kantor w 
R ó ż n y c h  Materyaoh po t r z e b ,  od Obyw a te l i  S i e ­
bie uwiadomienie.  -A 'Chcącym pisać na po cz tę  A-

iPolśki g rana towy,  węgierka  koloru żelaznego , 
płaszcz c iemny,  baranki białe płocienkiem p o ­
wleczone ,  . para pi s tole tó w, mówi po P d - k u  
czy tać ,  p isać ,  po Polsku i po ru^ku umie,  i 
nieco Ar tmetyki ,  maiący p ien iędzy  do tys iąca  
z ł o ty c h  Polskich ,  mogący mieć po kompono­
wane  tes tymonia,  Paszpor ta ,  lub adressa 
do ^/arszawy.,  uc iek ł  z Mińska,  z m ó w i w s z y  
się z Wasilem synem Tom sza kraw czy­
kiem, poddanym ze wsi łoszyoy W.  Stanisława 
Prósz  viiskie.go Podkom orzego  Min. mało od ie- 
g o  młodszym, i i edney urody ,  ciękim, suchym, 
t w a rz y  białey, oczu cłękii  nych,  włosa c-sartiego 
nosa go r ba tego,  i bliznę pod nosem maiącego, 
i adą  aałamaszką, i ednym, lub pare k o ń m i  j u ż  
p o  u c i e c z c e p r z e z  nich samych kupionymi,  P i e r ­
w s z y  udaiąc Pana drugi  sługę.  Upraszała - i ę  
więc  wszysc y  k t ó r ę d y  prze jeżdżać  będą t y c h  
zbiegów przytrzymać.-,  i dy Pol iąyi  mieysco-w.ey 
ażeby  odesłać kazali

Stefan P r e z y d e n t  Grodzki  P t t u  Szawefl.  
Stanis ław i Jozeff  S ta rośc icowie Szpiglew: Gru-  
ż e w s c y  Ogłaszają przez Gaze ty  Pows-zecbu"1ść: 
Jż g d y  Kons tanty Soroka ex  Sędzia Grodzk i  Wił-

„ k o m i e r .  s w o i a  . W ł a s n ą  P.d , ,u ; f -  H ; i Re —J t w m i . h
to w a  w P t t c i e  Wiłkomier .  po ł ożony ch ,  a z<ś łą ­
czn ie  z Bratem swym Jozefem Soroką  z .powodu 
Pomieszanych  Z m y s łó w  Brata swoiego  Alexsn 
dra Soroki  D ru g ą ,  Po ło w ę  tegoż  Daiewia ł towa 
na W iec zn oś ć  Zesz łemu Jakubowi  Grużewskiemu 
Staroście Szpiglew wyprzeda li ;  w Pr z e p a d k u  zna 
iezeniac  się P r e te n s o r o w  i Jakiegokolwiek o te  Do 
bra  Zakłócenia ,  E w i k c y ą  na swe Majątki Jeden 
na Dswiecz  w P o w ie c ie  Osżmianskim Drugi  na 
Kur sz e  w  P t t c i e  Wi łko mie r  położone  wnieśli,, 
D opi oro  gd y  w Sku tek  Dekre tu  Sądu  Głło Li- 
t t .  M o c ą ,  Ukazów Rządzącego  Sena tu  nareeoz  
Maryi  Alexandrowey  S o ro ko w ey  i Jnnyćh Pre łen-  
sorow do Alexandra  Soroki  Maiątku .Zbie.gaią- 
c y ć h  się Dob rD z ie w ia ł to w  od Józefa 1 Konstante­
g o  Sorokow nabyte  G rużew sk im  odięto.  P o r z ą ­
dkiem p rz e to  E w i k c y i  są Józefa Soroki  Pot om ­
kowie  i K on s ta n ty .  Soroką  Obow iązani ,  ĄVszel- 
k ą  S t ra tę Gr uż ew sk ic h  zastąp ić ,  i Dobra Dzie-  
W lało w Zupełn ie  oswobodzone z Nieużytkiem G ru  
żewskim powróc ić ,  Pomimo ten przez  J b W ła ­
sne Opisanie się oraz Ukazami Senatskiemi Powsze ­
chnego Zgromadzenia Co do Ewinkowania G r u ­
żewskich  Zas trzeżony Obowiązek,  Kiedv  S o r o ­
kowie  Swe Maiątki  w yp rzed ać  Usiłu-ią Uwiada­
mia się Z a ty m  Publiczność Aż eby tak Dobr K u r ­
ażów w Wiłkomier  Jakote.ż Uswiacza w Gszmian. 
Powia tach  leżących ani w Całościach,  an iw  'C ’e- 
sci«eb,  nabywać i na One  Kredytować N ik t  nie- 
p rzeds ięwzio ł ,  G dyz  w Przec iwnem Zdarzeniu  
Równie  N a b y w c y  Jako też  Wierzyc ie le  wszelką 

‘Odpowiedz ia lność  dla Prete>*s">row Soroczynskićh
i E xpensow  które Grużews-  y  w bardzo znaczney 
Kw oc ie  z Zawodn ego  Kupna ponieśli tudziesz .Nie 
u ż y t k ó w  na Siebie ściągną.

Kanto r  Rekomendacyjny,  'Oświadcza Całey  
Pow szechnośc i ,  Jż ma rozmaitey ,  K o nd yc yi  i T a ­
len tów ludzi k t ó rz y  się S ł u ż b y  starają,  i -We­
zwania siebie przez  Panów d o u ś ł y g  oczeku-ią. 
Na yszcze gu ln iey ,  na -Plenipotętów,  Komisarzów., 
Rochmist rzow, Pisarzów saffarzów. Koniuszych  
i na Jnne F u n k c y e  zdatnych.  Ma te ż  pewne -Mał­
żeńs two umieiąee Język  Fr an cu zk i ,  Niemie-k i  
Łaciński  mogące u c i y ć  A r y t m e t y k i ,  Geografyi .

■ły Afa trasowe W y  sokowa K if pka Ryskiego dru«iey  
<Giidy za Dekre tem Re ni i ss y in ym 'S ą8u "G  ii: L i l t  
Dmaay.  Julii Roku iSa ,  i za ukazem Rządzą -  

•cego Senaut .  EK y st n rą y ,  w Dniu ocrtn* Apr ila  
Roku nigctąprzeznaczył  na .Wszys tk i  h Kr,edyto­
rach,  i Debifcoraoh tegoż Michayiy Komport-acyą 
do wodo w  do K omunikaćyi Ziemskicy Wrtkofuir-  
skiey dlaZło.ż*nra w przec iągu dziesięciu Niedz ie l  
ii perzys tenci .ą  ohyo/h przez  dwa tOgódni" a ""Z 
»i i e k t a r  e m i J n k wi z y c y ą , k a lk u 1 affy ą ,' i W  et y Ft k a e t  ą  
■Za Ob wieszczeniem, C z te r o — N ie dz ie ln y  m> ch oć ­
b y  pod nies-tanneścią S t rbn ;  N a  "ziażd żaś ' S ą ­
du d o  ostatecżney rozprawy,  F i x e  Udetermino- 

■wał Dzień i g r y  Mies iąca 'Jul i i  'Roku Aże-
•by pr ze to  Wszyscy Wierzyc ie le  rDłuzni fcy Sżl .  
Wysokowa Kupca w 'po'tnieY!jonym terminie do 

"Sądu w Mieście Oniksz t ' ich f"Xvsttsiwać'maiąćegO 
Ś  t a w i li się, ‘ p o d U pa d ki eTi, r z e cz y , p  r Z e Z G iiż-e t y  
Ogłasza  się

7;awiadamiaią się Johmćść Panowie Tadeusz ,  
M.ichnł 1 W o y c i f  . h Bracia,  o r a z ’Jey mość Pan.->a 
'Franciszka  Siost ra ,  Gołoszewcsy ,  iż Jęym; Pani 
A n n ,  W --(y worowa C n o i ą ż / n a  byłych -woyok' IAt- 

"tew kich, ki ora w dniu drugim pr - se t iu m 5yć  
zapTzestaia "feslamentetn przez  się śporrfądtor.yia,-'- 
’Całkow 'tą Sumkę na O b l ’gu i Wdxlu w Og'  !ij 
'C  zerwo u v h zł ł  Sz tu k  T rz y s ta  bę tłąbh , pomię- 
• d z y wyrażonych  Jchm o s o' i ó w G  o 1 a ś z e w ś is 1 c 11 Tł r a - 
ci i siostrę av róssiny dział  rozpisała .  — A nad 
t o  dla Jeytrr. 'P,mtvy ‘Franciszki Gołaszewskiey 

*c»łą swą Ruchomość  Białoglowską p r z e z n a cz y ­
ła — Dla c -ego  wyrażeni jchtność p o  t akow ą 
udijterminowarrą 'Testamentem Sukcossyą zech-tą 
‘się odnieść 'z dowodami do Jpana  Michała Si a- 
t i isł , wskiego Ra dnego Wilei iśkiego iako -Exek'u- 
to ra  wyrażonego Tes t am en tu  *w mieście Widnie 

'mieszkającego.  Koku lig.14 miesiąca Apryls.  pią-
'£ego -dnia.

Na ' fnocy  iDdftretoWo iak' to;  V S ą d z i e  GIłr 
‘Guberu i j  Ł i te w sk ie y  Roku Igo2 April's- i ó  W 
Sądzie  Ziem: P t t u  Wileńskiego Roku Ji^og F e -  
■bruaryi 20., i w ' R o k u  'Mh-irffk żg d. - fero­
wanych  — Jeżeli w Kraiach zagranicznych znay- 

"duią się Jóhmość 'K redy  torowre i "Pretensoro-  
wie  Z  sz.łego Jana Mullera Miasta 'Wilna ' 'Bur ­
mistrza i kupca ,  wszys tk im przez  niriieyszą E-  

'■fyktalną cv ta cy a  i t e rom ' Jn t im atur  ażeby  b ą d i  
-osobiście bądź przez  P len i po ten tó w U r z ę d ó w -
■ nie umocowanych do Dedukcyi  P r o b a c y  i i P r a w ­

nie na ie ivtego. '  usprawiedl iwienia swoich K r e ­
d y tó w  i Pręi-enśyow Ćia z a  leterminoWania onyrn. 
z Maią tku  tegoż  zeszłego Jana Mullera satys- 
mkcyi .  p r zed  Bądeda '•% i emskim P t t u  Wi leńsk ie ­
go na rozpoznanie przeznaczonym w Mieście

‘Wilnie oĆbyWauym •śtaWali w Roku ' te'r»ż.niey- 
szym i^ o ą  na dzień . p i e rwszy  O c tó b r a  — ,Ta- 

J-łcowy termin ż-nin-ieyszey Edykta lney  Gytacyi
■ żako iiiż os t a t eczney  -pod ’n ie u c h ro n n ą  Am'is» 
sy ą  K re d y tó w  i ' -Pretensyow 'Jćbmbściom Kre-

-dyt o ro m  i Pre tensorom z Kralów.Zagranicznych  
przeznacza się Dat t  w Wilnie  Koku iRoą. M s c a  
Apri la  so dnia — T a k o w ą  C y t a c y ą  E d y k ta ln ą  

Kancełaryi  >2.iemski<?y 'Wileć.akiey wydaną za ­
świadczam ; ( L S )

'TUtkołąy Koss-oiińcz -R e g m i Ziei& H  
W ileński Sekretarz Gabertiskr


